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„Pan TwantowskT przed sądem
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L it e r a t  i au tor scen a r ju szy  f i l ­
e tow ych ; d ok tó r  W ik to r  D ie rzb ic -  
k i, w y s tą p i! ze  skargą  o n a ru sze ­
n ie  je g o  p ra w  au torsk ich  p rzec iw  
ko re ż y s e ro w i fil,n ow em u  H en ry ­
k o w i S zap iro  v e l Szaro, o ra z  w ła ­
śc ic ie lom  w y tw ó rn i „ U it r a f i lm "  
H och m an ow i i S ig a ło w i, ‘ o p ie ra ­
ją c  sw e za rzu ty  na n a stęp u ją ­
cych  p rzes łan ka ch :

W  lu tym  b ież . roku k ino „ P a n "  
w y ś w ie t la ło  z rea lizo w a n y  p rz?z 
w y tw ó rn ię  oskarżon ego  f i lm , p. t. 
„ P a n  T w a rd o w s k i" ,  o p a r ty  na 
scen ariu szu  G ąs io row sk iego  i 
S terna . T ym czasem  D z ie rzb ick i 
s tw ie rd z ił, ze  w  f i lm ie  tym  zu ży ­
to s z e re g  pom ysłów , a przede- 
w rzystk iem , ten, k tó rego  on uży ł 
w  sw o im  scen ariu szu , złożon ym  
jes zc ze  w  1931 r. reż . Szaro, p ra ­
cu jącem u  w ów czas  w  w y tw ó rn i 
„S f in k s " .  Szaro , p rze trzym a w szy  
scen&rjuuż k ilk a  t j  godn i, odda ! 
g o  w t -dv  w re s z c ie  au to row i, z e- 
p in ją , że  r e a liz a c ja  je s t  n a ra z ie  
n ieak tu a ln a . D z ie rzb ick i w k ró tc e  
potem  za le g a liz o w a ł au torstw o 
sw ego  scen arju sza , p rz e z  zdepono 
w an ie  g o  u n o ta r ju s za  i o g ło s ze ­
n ie  o  tem  w  p ra s ie . D o w ied z ia w ­
s zy  s ię  zaś o zam iarze  w y ś w ie t la  
n ia  f ilm u  pod  tym  ty tu łem , zw ró ­
c ił s ię  do w y tw ó rn i z w ezw a n iem  
n o ta ria ln em , aby  te g o  zan iech a ła , 
w zg lę d n ie  p o ro zu m ia ła  s ię  z nim 
z u w a g i na p ie rw s zeń s tw o  je g o  
p ra w  au torsk ich . W y tw ó rn ia  na 
w e zw a n ia - te  od p ow ied z ia ła  w  spo 
sób, —  ja k  tw ie rd z i o sk a rży c ie l—  
a roga n ck i i f i lm  zosta ł w y ś w ie ­
tlan y .

N a  ro zp ra w ę  w  dniu  w c zo ra j­
szym  ob ron a  p o w o ła ła  s ze te g  
św iad k ów  ze św ia ta  lite ra c k ie g o  i 
f i lm o w e g o . Z ezn aw a ł m . in . W a ­
c ła w  S ie roszew sk i, au to r  p o w ie ś ­
c i pod  tym że ty tu łem  „P a n  T w a r ­
d o w s k i" . S tw ie rd z ił  on, że  tytu łu  
ta k ie g o  n iespesób  u w a żać  za  w ła ­
sność je d n e g o  au tora , je s t  on bo 
w ie m  zw ią zan y  z p ow szeen n ie  zna 
ną legen dą , w ie c  n ie ja k o  w łasnoś 
t i ą  ogó łu . S ie ro s zew sk i D od k irś lił 
p rzy tem , i.e b yn a jm n ie j n ie  rośc i 

'd o  n ikogo  p re ten s ji o  u żyw an ie  
ty tu łu  je g o  p ow ieśc i, d d , w  scena 
r ju szu  film o w ym

L it e r a t  G ąs io row sk i i reż . S tern  
tw ie rd z i l i ;  ze  f i lm  „P a n  T w a r ­
d o w s k i"  z r e a liz o w a n y  zas ta ł ś c i­
ś le  na p od s ta w ie  ich  scen arju sza , 
i  b yn a jm n ie j z p om ys łów  p.

D z ie rzb .ck ie g o  n ie  zapożyczon e- 
go.

O sk a rżyc ie l op róc z  skarg i k a r­
nej, -w n ió s ł r ó w n ie ż  p ow óaztw o  
cyw iln e , d om aga ją c  się odszkodo­
w a n ia  w  k w oc ie  50.000 zł., o raz 
t. zw  poku tnego za w y k o rzy s ta ­
n ie  je g o  pom ysłu  w k w oc ie  10.000 
zl. W  zw iązku  z tem jed en  ze 
św iadków , re ż y s e r  O rdyń sk i 
s tw ie rd z ił  c iek a w y  m om ent, że ho 
n o ra r ja  za scen arju sze  w  polsk ich  
f ilm a ch  n ie  p rzek ra c za ją  2.000 zł. 
W  toku sp ra w y  okaza ło  s ię  p rz y ­
tem , że  f i lm y  na tle  p op u la rn e j łe  
g en d y  o T w ard ow sk im , b y ły  ju ż  
p op rzedn io  w  P o ls c e  rea lizow a n e .

P e łn om ocn icy  osk a rżen ia  p od ­
k reś la li, ż? w  św iec ie  film o w ym ?  
ty tu ł film u  u legać  m usi szczegó ł- 1 
n e j och ro n ie  p ra w n e j, je s t  bo- j 
w :em rzeczą  w iadom ą, że  żadn a .1 
w y tw ó rn ia  n ie  za ry zyk u je  w ypu sz j 
czen ia  w  św ia t n a jc iek a w szego  
choćby film u  i na zu pe łn ie  no- 
w ym  pom yśle  op a rtego , a le  pod j 
n a zw ą  ju ż  k iedyś  użytą . T w ie rd z i 
l i w obec tego . że p rzez  H  -ycie w ; 
ty tu le  .Pan  T w a rd o w s k i"  unie- ; 
m oż liw i ra z  na zaw sze p. P z ie r z -  
b ick iem u  w yzysk a n ie  je g o  ty tu łu , 
b rzm iącego  tak  samo.

O brona p od k reś la ła  tezę , że  ty ­
tu ł je s t  zb y t p opu larn y , aby  m óg ł 
s ta n ow ić  w łasn ość  je d n e go  au to­
ra , eo zaś Jo sam ej tre śc i scena 
r ju s za  D z ie rzb ick ie g o , za rzu ca ła  
mu, że  je s t  to m ieszan in a  teks­
tów , w z ię ty c h  n ie k ie d y  dos łow n ie  
z p op u la rn e j p ow ieśc i K ra s z ew ­
sk iego  p. t. , M is tr z  T w a rd o w s k i"  
i z je s zc ze  p o m ila rn ie js ze go  u tw o 
ru M ic k ie w ic za  p. t. „ P a n i T w a r ­
d ow sk a ".

P o  k ilk ogod z in n e j ro zp ra w ie , 
o b fitu ją c e j w m om en ty  c iekaw e 
ped w zg lęd em  p raw n ym  i p o ru ­
s za ją ce  za ga d n ien ia  n a ogó ł p rzez 
ju ry s d y k c ję  p o lsk ich  sądów  do­
ty ch czas  n ien orm ow an e, Sąd O arę  
g o w y  w yd a l w yrok , U w a ln ia ją cy  
oskarżon ych  od  za rzu tu  n a ru sze­
nia p ra w  au torsk ich  D z ie rzb ick ie  
g o  i w  zw ią zk u  z tem  p ozo s ta w ia ­
ją c y  pow ód ztw o  c yw iln e  bez ro z ­
pozn an ia .

W  ustnem  uzasadn ien iu  Sad O- 
k rę g o w y  s tan ą ł na s tan ow isku , że 
p ew ne cech y  w scó ln e  m uszą się 
zn a jd o w a ć  w e  w szy s tk ich  p racach  
lite ra ck ich , d o ty c zą cych  legen d y  
o T w ard ow sk im , jak o  op a rty ch  na

w sp ó ln em  źród le , że jed n ak że  w  
danym  przypadku , k on kretn e  z a ­
p ożyczen ie  pom ysłu  lub tre śc i od 
D z ie rzb ick ie g o  p rzez  w y tw ó rn ię  
f i lm o w a  n ie zach odzi.

Cltłotfne pEyftcic b Londynie
skłania go do rokowań z tfussoiini.n

L O N D Y N , 5. 6 M in . E den  z ło ­
ży ł a z iś  c esa rzo w i ab isyńskieir.u  
o f ic ja ln ą  w izy tę . T rw a ła  ona t y l ­
ko 20 m inu t, a b io rą c  pod  u w agę  
p rzep .sa n y  w  ty ch  w yp ad kach  ce- 

rem o n ja ł o ra z  fa k t  p o rozu m ien ia  
s ię  z cesa rzem  p rzez  tlóm acza ,

Nowa konstytucja sowiecka
ma byt „demokratyczna”

fiS ar@ tó w
po m o m e  ga.?. ftyrfza-Srm glegG

M O S K W A , 6. 6. W  n a jb l.ż s ze j 
p rzys z ło śc i m a b yć  o g ło s zo n y  pro 
je k t  n o w e j k o n s ty tu c ji Z. S. R  R. 
T ek s t p ro jek tu  ju ż  je s t  zn any  
p ras ie , k to ra  jed n a k  p o w s trzy ­
m u je  s ię  od  je g o  om aw ian ia , o- 
czeku jr.c  na o f ic ja ln e  og łoszen ie .

„ I z w ie s t ja "  i „ P r a w d a "  zapo­
w ia d a ją  ty lko, żo  now a kon stytu  
c ja  sow ieck a  b ęd z ie  „n a jb a rd z ie j 
d em okra tyczn ą  k on s ty tu c ja  pa 
ś w ie c ie " ,  c zego  dow odem  m in. 
m a b yć  4 -p rzym iom ik o w e  g lo s o ­
w an ie . P ew n e  jed n ak  ś w ia tło  na 
to, ja k  będz ie  w y g lą d a ł „dem o- 
k ra tyzm  i p a r la m en ta ry zm " so­
w ieck i w  p rak tyce , rzu ca  a rtyku ł 
„ P r a w d y * , w  k tórym  m. in. c zy ­
ta m y :

„W a łk a  trw a . T w a rd ą  ręką  bę­

d ziem y  w  da lszym  c ią gu  b il i  i tę  
p i l i  w rogów  narodu , bez w zg lęd u  
na ich  u m ie jętne  m askow an ie  
s ię . O p ra co w a n ie  n o w e j Kor.stytu 
c ji n ie ty lk o  n ie  usuw a kunieczno 
ści b y s tre j czu jn ośc i, le c z  p rz e ­
c iw n ie  w y m a ga  je j  za o s trz en ia ".

A M N E S T J A

P A R Y Ż ,  6. G. H avas  w  depeszy  
z M osk w y  p od a je , że  z  o k a z ji o- 
g lo s zen ia  n o w e j k on sty tu c ji Z. S- 
R . R . m a b yć  og łoszon a  c zęśc io ­
w a  am n estja , k tó ra  o b e jm ie  o l­
b rzym ią  lic zb ę  skazan ych  w  d r o ­
dze a d m in is tra c y jn e j o ra z  pew ne 
k a te g o r je  p rzes tęp ców  n o lity ez - 
nych . Skazan i za zb rod n ie  pospo­
lit e  z d o b ro d z ie js tw a  am n estji 
n ie  sk orzys ta ją .

© p s iu l s i  w & f y k a f t s k s i

C T T T A  D E L  V A T IC A N O  5. 6.
O ssem a to re  R om a n o " om aw ia ­

ją c  fa k t  u tw orzen ia  s ię  n ow ego  
rządu  fra n cu sk iego  p is ze : „G d
w czo ra j pan B lum  s to i na cze le  
gab inetu , k tó ry  od d a je  p o lityk ę  
F ra n c ji pod op iekę  d ru g ie j i t r z e ­
c ie j m ięd zyn a rodóv ,k i. Soc ja lizm , 
k o rzy s ta ją c  z o p a rc ia  na lic zb ie  
d epu tow an ych  n ie  p rzek ra c za ją c  
1/4 ogó łu  parlam en tu , os iągn ą ł 
w ła d zę  i d zięk i poparc iu  radyka­
łów  i kom un istów  zam ie rza  p ro ­
w ad z ić  n ow ą p o lityk ę  re fo rm i 
styczną , je ż e l i  n ie rew o lu cy jn ą  
O ku pac ja  fa b ry k  i s tra jk i, k tóre  
w ita ją  n a ro d z in y  n ow ego  rządu, 
s tan ow ią  sym p tom atyczn y  on jaw  
żądań  m as p ro le ta r ia ck ich , k tóre  
od d a ły  sw e g ło sy  na s tron n ic tw a  
le w ic o w e " .

O m ów iw szy  sko le i deklamację 
p ro g ra m o w ą  p a r t j i  s o c ja lis ty c z ­
n ej, „O s s e rv a tc re  R om an o" po­
św ięca  s zczegó ln ą  u w a gę  osobie 
n ow ego  m ią is tra  sp raw  zagra  
n iczn ych  D elbosa . „D o tych c za so ­
w a  d z ia ła ln ość  pana D elbosa  —  
p is ze  d z ien n ik  —  w  d z ied z in ie  
sp raw  za g ra n ic zn ych  znana je s t 
ty lk o  z m ow y w y g ło s zo n e j p rze  
c iv  ko L a v a !o w i,  z o p o zy c ji p rz e ­
c iw ko p lan o w i L a v a l— H oa re  oraz 
z u czes tn ic tw a  w  k om is ji d la 
sp raw  rosy jsk ich . > 

j Tjak w ię c  —  kon k lu du je  „G sse r  
v a lo re  R om an o " —  p o lityk a  za ­
g ra n ic zn a  F ra n c ji  zn a jd ow ać  się 
b ędz ie  pod b ezpcśredn .m  w p ły ­
w em  pana B lum a, k tó rego  p lan y  
w  sprawne zb liżen ia  z R os ją , A n ­
g l ja  i S tanam i Z jed n oczon em i są 
zn a n e ".

Z a rzą d  g łó w n y  Z w ią zk u  f i la r e ­
tó w  p o w z ią ł jed n om yś ln ie  n astę­
p u ją cą  u ch w a łę : „ W  dn iu  24 m a ja  
i .  b. gen . R yd z  - ś m ig ły , ja k o  o r ­
g a n iza to r  s ił zb ro jn y ch  narodu  i 
w ó d z  n a cze ln y , w e zw a ł ca ły  na­
ró d  do w y tę żo n e j p ra cy  na rzecz  
yram ocnidnia s iły  ob ron n e j P o l-  
3id. F i la r e c i  ja k o  u czes tn icy  ru-

, chu spo łeczn o  - p o lity c zn ego , o r ­
g a n izo w a n eg o  w- ok res ie  n iew o li 
w  im ię  w a lk i o n iep od leg ło ść , k a r­
n ie  i s o lid a rn ie  s ta ją  na w e zw a ­
n ie, ośw ia dcza ją c , że, ja k  zaw sze  
do te j p ory, tak  i obecn ie  oddać 
są g o to w i w szy s tk ie  sw e s iły  d la  
r e a liz a c ji ce lów  w sk azan ych  n a­
rod ow i p rzez  w odzą  n acze ln ego .

lijt Komitetu Pielgrzymkowego
oiipłera napaści na studentów

Od K om ite tu  P r z y ję c ia  P ie l ­
g rzy m k i A k a d em ick ie j na Jas.ią  
G órę, o trzy m u jem y  lis t, b ędący  od 
p o w ię d z ią  na n ies łych an e  za rzu ­
ty , ja k ie  z k ilku  s tron  pad ły  pod 
ad resem  s tu d en tó w :

C a ła  u roczys tość  ś lu b ow an ia  ją  
sn o gó rsk iego  by ła  p e łn ą  p o w a g i i 
d os to jeń s tw a . N ą s tró j i za ch ow a ­
n e  s ię  m ło d z ie ży  akad em ick ie j by 
ły  od  początku  do końca d os to so ­
w a n e  do p o w a g i ch w ili,  n acech o­
w an e  w ie lk iem  p rze ję c iem  się  re- 
lig i jn e n j, zrozu m ien iem  ś lu b ow a ­
nia, ja k  r ó w n ;eż i zobow iązań  zeń 
w y p ły w a ją c y c h  i w  czas ie  obec­
nym  i na p rzysz ło ść .

P rz e ż y liś m y  w ie lk ie  i n ie za po ­
m n ian e ch w ile , p ie lg rzym k a  A k a ­
d em ików  na Jasn e j G órze  w dr.iu 
24 m a ja  p oru szy ła  m iljo n y  sere  w  
ca łe j P o lsce , o d b iła  się g lośn em  
echem  i zag ran icą , n a pe łn iła  nas 
w ię ik ą  n a d z ie ją  co do n asze j dzie  
j  >wej p rzysz ło śc i.

C zęstoch ow a p rz y zw yc za jo n ą  
je s t  w id z ie ć  i p rz y jm o w a ć  różn e 
p ie lg rzy m ia , p ie lg rzy m k a  A k a d e ­
m ików  by ła  jed n ą  z n a jm ilszych .

S łow a  n in ie jsze  k re ś lim y  w  
tym  celu , aby n asze j U k och an e j

M ło d z ie ży  zazn aczyć , że o lb r z y ­
m ia w iększość  sp o łe czeń s tw a  p o l­

sk iego  zro zu m ia ła  ich  in ten c je , że 
s ię z jed n o czy ła  z n im i u stóp  
M a r ji  na Jasn e j G órze  1 że po­
tęp ia  w szy s tk ie  n ies łu szn e  i n ie ­
uzasadn ione za rzu ty  bez ró żn icy , 
p rzez  kogo b y ły  one pos taw ion e . 
A  w ię c  „S u rsu m  C o r d a !"

K o m ite t  p r z y ję c ia  p ie lg rzym ią  
A k ad em ik ów  na Jasnej G órze. N a ­
s tępu je  15 podpisów ’ .

Skazan ie
c z io iik ó w  0 .  N. R.

J R O D N O , 5. 6. Sąd okręgoycy 
w  G rodn ie  na s e s ji w y ja zd o w e j w  
Suwałkach r o zp a try w a ł sp raw ę 
Z ygm u n ta  S itow sk iego , Leon a  
B ogda n a  i C zesław a  Jasielona, 
cz łon ków  b. Obozu N aru dow o-K a- 
d yka ln ego , oskarżon ych  o zb ro ­
dn ię  stanu. S itow sk iego  skazano 
na 3 la ta  w ię z ien ia , B ogdan a  na 

2 la ta  i Jas ie lon a  na rok  w ię z ie ­

n i ^

Sir Hoare mianowany
p ie rw szym  lo n te m

L O N D Y N ,  5. 6. K ró l E d w ard  S tanow isko , ja k ie  w  ty ch  spza-
S-my p r z y ją ł  d ym is ję  d o ty ch cza ­
sow ego  p ie rw s zeg o  lo rd a  a d m ira ­
lic j i ,  lo rd a  Mon-selła i m ian ow a ł 
s ir  Sam uela H o a re  p ie rw szym  
lordem  a d m ira lic ji,  c zy li m in i­
s trem  m aryn a rk i. S ir  Sam uel H o ­
are  p ow ra ca  wdęc do gab inetu  po 
za led w ie  6-mń s ię czn e j n ieobec­
ności.

Pom im o, iż  s ir  H uare n ie  po­
w ra ca  na s tan ow isko  m a u stra  
sp raw  za g ra n ic zn ych , p o w ró t j e ­
go  n ie je s t  p ozb aw ion y  zn aczen ia  
d la d a ls zego  ro zw o ju  p o lity k , za­
g ra n ic zn e j W . B ry ta n ji.  P rz e d e ­
w szys tk iem  z n a tu ry  sam ego u rzę 
du s z e f a d m ira lic ji  w y w ie ra  na 
p o lityk a  za g ra n ic zn ą  W . B ry ta n ji 
p o tężn y  w p ływ , p on iew aż We 
w szy s tk ich  sp raw ach , z w ią z a ­
nych z za ga d n ien iem  obron ności, 
p ie rw s zy  lo rd  a d m ira lic ji  ma 
p ie rw s ze  s łow o . P o za tem  a ir  H o ­
are  b ęd z ie  m ia ł w ie le  do p o w ie ­
d zen ia  p rz y  ro zs trzy ga n iu  sp raw y 
stosun ków  b ry ty jsk o  - włoskich, 
je d n tm  z g łó w n ych  o g n iw  w  
łańcuchu  tych  s tosun ków  je s t  
k w es tja  u trzym a n ia  lub  z lik w id o ­
w an ia  kon cen tra fc ji flo ty  b ry ty j­
sk ie j na M orzu  Aródzium nem .

Katastrofa kotojewa
pod Linsem

W IE D E Ń . 6.6. W  poc iągu  po 
,sp ieszn ym  W ied eń  —  P a ry ż , w y ­
k o le iły  s ię  pod  L in ze in  lok om oty ­
w a , w a go n  p ocz to w y  i  tr z y  w a g o ­
n y  osooow e,

D w ie  osoby  p on ios ły  śm ierć . Są 
to :  lis ton osz  z L in zu  i ku p iec  w ie  
deński. D otych czas  n ie  ustalono, 
c zy  pod g ru zam i w a go n ó w  n ie  
zn a jd u ją  s ię  je s ze ze  c ia ła  in n ych  
osób.

wach za jm ie  s ir  H oa re , będz ie  w  
zn aczn e j m ie rze  d ecyd u jące  dla 

d a ls zego  u iożem a się  stosunków  
pom iędzy  Lon d yn em  a R zym em .
1

N ie  u lega  w ą tp liw o ś c i, że  p o ­
w ró t H o a re  do gab in etu  za c ią ży  
na dą ls?e j p o lity c e  rządu  b r y ty j­
sk iego  w obec W ło ch  w  sensie 
sp rzy ja ją c y m  p róbom  zb liżen ia  
w łosko  - b ry ty jsk ie g o . W res zc ie  
na leży  zw ró c ić  u w a gę  r.a w ,e lk i 
a u to ry te t  osou isty, ja k ie  posiada  
obecn ie  H oa re  za rów n o  d la tego , 
i e  ra c ze j je g o  p o lityk a  okazu je  
s ię  dziś  słuszną i b a rd z ie j ce low ą , 
ja k  rów n ież , że p ia s tow a ł on  ju ż  
tek i lo tn ic tw a , sp raw  In d y j i 
sp raw  zag ran iczn ych , pos iada  
w ięc , p ia s tu ją c  ju ż  c zw a rtą  z r z ę ­
du w a żn ą  tekę a d m ira lic ji, o l ­
b rzym ie  d ośw ia d czen ie  w  sp ra ­
w ach  ogó ln o -im p er ja ln ych .

R Z Y M , 5. 6. P ra sa  w iosk a  zapa­
t ru je  s ię  z w y ra źn ym  o p tym i­
zm em  na da lszy  ro zw ó j sy tu a c ji 
m ięd zyn a ro d o w e j, w  zw ią zk u  z 
p ow ro tem  s ir  Sam uel H oa re  do 
c zyn n ego  ży c ia  p o lity c zn ego .

m < a
SGC03 m ie s z k a ta ć w

G D Y N IA ,  5. 6, D ok ładne w y n i­
ki sp isu  lu dności m. G dyn i, k tó ry  
za s ta ł zak oń czon y  23 m a ja , będą 
znane po ob lic zen ia ch  m aszyn o­
w ych , k tó rych  dokon yw a Gł. u- 
r ząd  s ta ty s ty c zn y  w W a rs za w ie . 
N a  p od s ta w ie  n ie o fic ja ln y c h  da­
n ych  ju ż  obecn ie  m ożn a  p rzyp u sz­
czać, że ludność G dyn i doch odzi 
do 90 tys. O s ta tn ie  o b lic zen ie  z 
1 s ie rp n m  1935 r. w yk a za ło  75 
tys, m ieszkań ców .

w

tru dno s ię  op rzeć  w ra żen iu , że  
w iz y ta  ta  m ia ła  ty lk o  ch a rak te r  
k u rtu a zy jn y .

P o s e ł ab isyń sk i M a r tin  o d w ie ­
dził popołudn iu  po w iz y c ie  m in i­
s tra  E den a  u H a ile  S e lass ie  sze 
fa  s ekc ji ab isyń sk ie j F o r e ig n  O f ­
f i c e  P e te rson a , k tó ry  p o in fo rm o ­
w a ł go  o s tan ie  sp raw , zw ią za ­
nych z om ów ien iem  sy tu a c ji wło- 
sko-ab isyń sk ie j p rzez  L ig ę  N a ro ­
dów . Z rozm ow w  te j p ose ł M a rt in  
w y n ie ś ć  m ia ł w ra że n ie  n e g a ty w ­
ne, je ś l i  chodz i o za b ie g i negusa 
w  L o n d yn ie

P r a s a ‘ an g ie lsk a , m im o g o rą c e ­
go p rz y ję c ia , zg o to w a n ego  p rzy  
je g o  p rz y je zd z ie  p rzez  tłum y, od ­
p ow ied n io  zu rgan izow an e  p rzez  
c zyn n ik i p a cy fis ty c zn e , tak że  n ie  
ok azu je  n egu sow i te g o  za in te re ­
sow an ia , na ja k ie  l ic z y ł  pod 
p ie rw szem  w rażen iem .

Z a p ro s z e r ie  do p ose ls tw a  ab i- 
syń sk iego  s z e fó w  p la ców ek  d yp lo ­
m a tyczn ych  w  L o n d yn ie  na p rz y ­
ję c ie  na cześć  c esa rza  p r z y ję l i  j e ­
d yn ie  d yp lom ac i a z ja ty c c y , a 
w ięc  am b tisaaorow ie  C h in  i T u r ­
c ji,  ch a rg e  d *a ffa ir e  japoń sk i, 
p os łow ie  P e r s j i  i A fg a n is ta n u . 
W szy s c y  in n i d yp lom ac i odm ów i 
li pod  p re tekstem , ż e - e ą  ju ż  u- 
p rzed m o  na ten d zień  za a n ga żo ­
w an i.

W zw iązku  z p ow yżs zym  s ta ­
nem  rze c z y  ob iega  po TiOt.ćynie 
pog łoska , że  H a i le  Se lass ie , r o z ­
c za ro w a n y  w yn ik iem  sw e j m is ji

w  L on d yn ie , ro zw a ża  ew en tu a l­
ność p e rtra k to w a n ia  z M u ssoh - 
n im  i u zyskan ia  zw ro tu  sw e j ko­
ron y  za  cenę ca łk o w ite g o  oddan ia  
s ię  pod p ro tek to ra t W łoch .

L O N D Y N , 6. 6. W  ko lach  m ia ­
ro d a jn y ch  tw ie rd zą , iż  ha za p ro ­
szen ie  p ose ls tw a  ab isyń sk iego , 
k tó re  w' dn iu  d z is ie js zym  u rzą ­
dza p rz y ję c ie , do tych czas  nade­
sz ły  ty lk o  n ie lic zn e  od p ow ied z i 
od cz łon ków  korpusu  dyp lom a­
tycznego,

Gtód w Chnacft
P E K IN .  6. 6. Im w in c ja  Kam- 

Su zosta ła  d o tk n ię ta  k ięską  g ło ­
du, sku tk iem  k tó re j w  Lan g-ezu  
s to lic y  p ro w in c ji,  zm arło  w  c iągu  
2-ch ty go d n i p rzesz ło  1.000 osób.

11.5G6.Ó80 bezrobotnych
w  Stanach Z ie an o c io n y ch

N O W Y  J O R K , 5. 6. P rz e w o d n i­
c zą cy  am erykań sk ich  zw ią zk ó w  
zaw od ow ych  W il l ia m  G reen  w 
p iśm ie  sk ierow an em  do d z ien n i­
ka „ N e w  Y o rk  S u n " ośw ia dczy ł, 
że  lic zb ą  b ezrob o tn ych  ** S ta ­
nach Z jed n oczon ych  w y n o s iła  w  
kw ie tn iu  b r. w e d m g  ob liczeń  a- 
m erykań sk ich  zw ią zk ów  zaw odo­
w ych  11.506.000.

P o n iew a ż  d z ien n ik  „N e w  Y ork  
S u n " o o lic z y ł lic zb ę  b ezro b o t­
nych  ty lk o  na 3.393.000, G reen  
podk reś la , że  s ta ty s tyk a  d z ien n i­
ka m e o b ję ła  rob o tn ik ów  ro i. 
nych.

Kia będzie kontrkandydatem
prezydenta Pooseveltc?

C L E Y E L A N D ,  6. 6 W  zw iązku  
z ro zp o c zy n a ją cą  s ię w e  w to re k  
k on w en c ją  repu b likań ską  do Cle- 
ve lan d  p rzyb y ło  ju ż  k ilk u set r e ­
pu b likanów , k tó rzy  w y zn a czy ć  ma 
ją  kan dyda ta  s tron n ic tw a  rep u ­
b lik ań sk iego  na p re zyd en ta  St. 
Z jed n oczon ych .

[W iększość  u trzym u je , i i  kan-

i lyda tem  w y b ra n y  zo s ta n ie  gu b er­
n a to r  Lan don . k tó rego  zw a lc z a ją  
g w a łto w n ie  zw o len n ic y  sen. Ro- 
ruha.

O gó ln a  lic zb a  d e le g a tó w  na 
k on w en c ję  w-ynosi 1.001. K a n d y ­
da t m usi uzyskać abso lu tną  w ięk ­
szość,

Złoźzlej w 2 jfóratK spodnf
scimytsjpy na gorącym u c z y n i

D o p ra co w n i k ra w ie ck ie j S ta- g d z ie  zo b a czy ł ru s za ją cą  s ię  f i
p is la w a  G arb aczew sk iego  (N o w y  
Ś w ia t 3 3 ), p rz e z  o tw a r te  okno na 
p a r te rze , dos ta ł s ię  z ło d z ie j. 
S p lo n d ro w a ł on p ra co w n ię  i n ie 
zn a la z łs zy  g o ió w k i, w-łożył na 
s ieb ie  2 p a ry  now ych  spodni- W  
tym  m om en cie  n a dszed ł w ła ś c i­
c ie l, k tó ry  s tw ie rd z ił  „g o s p o d a r ­
k ę "  z ło d z ie jó w . G a rb aczew sk i po-

rąn kę przy okn ie. Po o d c h y le n i! 
je j ,  C. u jr z a ł d rżą c eg o  z ło d z ie ji 

w  k lien to w sk ich  spodniach. G 
za a la rm o w a ł d o zo ic ę . dom u, k t o  
j-y za w ezw a ł p o lic ja n ta . Po P rze ­
p row ad zen iu  „Ijpkarza" da 
kom is., okaza ło  się, że je s t  to Erą  
r. sław  K ra u ze  (n ig d z ie  n iem e iaa  
w a n y ),  n o tow an y  i karany ca

c zą ł p rzeszu k iw a ć  p ra co w n ię , k ra d z ieże .

UaiewUnnieG^ narzeczonej
£ci*a przypadkowego zabójstwa

M łod a  22 le tm a  d z iew czyn a , zn a ła  d ob rze  ż y łk ę  do p ija ń s tw a
H e len a  B ies iad a , w  tra g ic zn y ch  
ok o liczn ośc ia ch  s ta ła  s ię  sp ra w ­
c zyn ią  śm ie rc i sw ego  n a rzeczon e  
go, J o z e fa  P rz y g o d zk ie g o , na 
tr z y  iy g o d n ie  p rz ea  ś lubem . P r z y  
god zk i, k tó ry  częs to  s ię  u p ija ł, 
p rz y je c h a ł p ew n ego  razu  do na­
rzeczon e j dorożką , m ocno pod ­
ch m ie lon y , a n ie  m a ją c  czem  za- 
p ła i ić  d o ro żk a rzo w i, p ro s ił n a ­
rzeczon ą  o dan ie  m a na ten  ce l 
2 z ło tych . B ies ia d a  ośw ia d czy ła , 
żc  ch w ilo w o  n ie  m a p ien ięd zy , a 
od m atk i, z k tó rą  m ieszka ła , b rać  
ich  n ie  chce. N a  tem  t le  w y n i­
k ła  m ięd zy  n a rzeczo n ym i aw a n ­
tu ra  i b ó jka . P rz y p o d zk i r zu c ił 

w  n a rzeczo n ą  bochenkiem  ch le- 
ba, a tą  s ch w y ta ła  d la  w ła sn e j 
ob ron y  d u ży  n óż ze sto łu . K ie d y  
n a rzęe zo n y  w  p a s ji r zu c ił  s ię  ku 
n ie j, n a dz ia ł s ię  na nóż, k tó ry  
p rz ec ią ł mu o trz e w n ą  i p rzeb ił 
je l i ta ,  w y w o łu ją c  k rw o to k  w e ­
w n ę trzn y  i w  n a s tęp s tw ie  zgon  
w  s zp ita lu . P o s ta w io n a  w c zo ra j 
p rzed  Sądem  O k ręgow ym  B ies ia ­
da, d robna  w ym ize ro w a n a  d z iew ­
czyna, n ie  p rz y zn a je  s ię  do za ­
m iaru  za b ó js tw a  n a rzeczon ego , 
w ysok iego  i m ocnego m ężczyzn y, 
i w y ja śm ą , że  ch c ia ła  s ię  je d yn ie  
b ron ić  p rzed  je g o  u derzen iam i.

O brońca osk a rżon e j aaw . R o f-  
m ok l-O strow sk i, ju n io r , udow od­
n ił, że  n iem a żad n ych  podstaw , 
b y  p o d e jrz ew a ć  d z iew c zy n ę  o 
chęć za b ó js tw a  n a rzeczo n ego  na 
tr z y  ty go d n ie  p rzed  ślubem , p od ­
k re ś la ją c  p rzy tem , ż e  B ies iad a

3wego n a rzeczon ego , a  m im o tt
kocha ła  go  i zd ecyd ow a ła  s ię  n i 
ślub. Z re s z tą  s » r »  k ie ru n ek  ude­

rzen ia  nożem  w sk azu je , i e  byia  
to ty lk o  n a d z ian ie  s ię  sam ego ae 
na ta  ną o s trze , n ie  k ie ro w a n a  by 
n a jm n ie j ręk ą  p rzyp ad K ow e j z a ­
bójczym '. |

N a  a to le  sędz iow sk im  sp oczę ły  
d ow od y  rzeczo w e , w ie lk i n óż I 
ro zp ru te  u b ran ie  tr a g ic z n ie  zm a r 
le go .

P o  k ró tk ie j n a ra d z ie  S ed  O krę  
g o w y  w y d a ł w y ro k  u n iew in n ia ją - 
ją c y  ca łkow ic  ie H e le n ę  B ie,siądę 

z za rzu tu  u s iłow a n ia  za b ó js tw a , 
p od k reś la ją c  w  k ró tk iem  uzasad­
n ien iu , że  n ie  w id z i u m e j n a j­
m n ie js zego  ś ladu  zam ia ru  za b ó j­
stwa- Z ezn an iom  jed yn eg o  n ie ­
p rzy ch y ln eg o  d le  osk arżon e j 
śv iadka, g io g try  za b ite g o . Sąd 
O k ręg o w y  n ie  d a ł w ia ry , ja k o  
zd ecyd ow a n ie  s tron n iczym .

Wrzora] na giełdzie
Wczoraj zebrania giełdy, jako v, 

sobotę, nii byle.
W  obrotach prywatnych tendencja 

dla papier św p.ocenlowych nieco 
słabsza. D la akcji mocniejsza
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